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u e .  — O głoszen ia  zagraniczne o  200*/, 

c roższe .
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Brześć ŁitewsM odzyskany!
K o n t: akcjt na ? c m o rzu  postępuje s zy b k o . — B o h a t e r s k ie  pośw ięcenie ludności P ło cka  

Sytuacja b o l s z e w i k ó w  na pó nocnem s k rzy d le  k ry ty c zn a . —  18.000 jeńców .

ootMiwaporaika armii kCiinsj Bagiennego pod Lwowem. 
Kilka jej szwadronów pod Kulikowem zarąbanych. *- Większy 

oddział bolszewicki pod Połowicami poddał się.
'*'* W arszaw a. (PAT.) Komunikat Sztabu generalne­
go z 20 sierpnia br.:

FRONT POLNOCNY.
Nasza kontrakcja na Pomorzu doprowadziła do od­

zyskania Brodnicy i Nowego Miasta. W walkach 
Brodnica nieprzyjaciel stracił do -100 zabitych. P rzy ­
chwyconych o współdziałanie z bolszewikami Niem­
ców w liczbie 8, rozstrzelano,

W  rejonie Płocka po wyparciu nieprzyjaciela z 
Peryferji miasta, piechota nasza w pościgu za nleijrzy. 
fecirien. dotarła do linii Stróżewo-Trzepowo, biorąc 
jeńców oraz 10 karabinów maszynowych wraz z amu 
nicjg. P rzy  obronie przyczółka odznaczył się dowód­
ca przyczółka majot Mościcki oraz ludność cywilna 
która z calem poświęceniem i bohaterstwem brała 
i’dział w  walkach ulicznych, ponosząc znaczne strat.*- 
Bo odwrocie bolszewików stwierdzono nieludzkie znę­
canie się nieprzyjaciela nad ludnością i jeńcami. W śróń 
Ofiar barbarzyństw a bolszewików znajdują się 4 sani 
tarjuszkl.

W  rejonie Ciechaitoy a oddziały r.asze odniosJy 
szereg poważnych sukcesów, łamiac ostatecznie zgru­
powanego tam przeciwnika. Miasto Ciechanów, które 
Przed paru dniam5 zmuszeni byliśmy opuścić, zostało 
nonownie odzyskane. W związku z powyższem. sytu­
acja wojsk bolszewickich, operujących na przestrzeń* 
między Wis!ą a granicą niemiecką, staje się coraz bar­
dziej krytyczna.

Oddziały naszej pierw szej armji ścigają nleprzyja 
rieła wycofującego się w nieładzie w kierunku na 
Ostrów.

FRONT ŚRODKOWY.
Zwycięska ofenzywa wojsk frontu środkowego 

H^zwija się świetnie. Dnia 19 bra o g. 22 oddziały 3 
jwwlzji Legjonów wkroczyły do Brześcia. Wschodnie 
°rty  zostały już obsadzone.
. W  Drohiczynie wzięto do piewoli sztab 17 dywizjł 

^‘przyjacielskiej oraz część sztabu i oddziałów 8 i 2ł 
dywizji. W szystkie dowództwa z nojwyższem uzna­
je ®  podkreślają wysoce obywatelskie i patryjotycznt* 
^chow anie s<e ludności cywilnej na świeżo w y/w n- 

rch terenach. Poszczególne wsie przyprowadzaj? 
®*łe part jo jeńców, walczac skutecznie w razie namv 
*k*nego oporu. Liczba jeńców wziętych w ciągu inia 
^ ^ tn ie g o  wzrosła do 18.000.

W rejonie Hrubieszowa oddziały nasze pow strzy­
m a  n a p ó r  występującego aktywnie przeciwnika.

FRONT POŁUDNIOWY.
M Na odcinku półn. nieprzyjaciel posuwa się osłro;- 

tiaprzód. dążąc do opanowania Bełza. Pod Lw<; 
®tn wojska broniące miasta ponownie zadały dotkl* 

porażkę arm* Budionnego. W świetnej szarzy 
^sieryjskiej jv>d Kulikowem oddziały pułkownik« 

8 zarąbał^' parą szwadronów nieprzyjacielskie?)
nod Pikułowicami zręcznym manewrem nocnyn.

otoczyć większy oddział Budionnego. zm;< 
gp do poddania się. Ne południowem skrzydi-

jk -"J- O przeorawę pod Mikofajowem na Dniestrze, 
^Nka w toku.

Naczełu© Dowództwo W. P. Sztab gen.

Akcfr na Pomorzu 
p o s f m e  urszybkiem tempie.

Toruń. (PAT.) Kumunikat ubo^u w aro\fnego 
Torunia:

W związku z pomyślną sytuacją na długim fron­
cie ofenzy wna akcja na Fomorzu postępuje w szyn­
kiem lampie. Pula 18 bm. popołudniu po zaciętej wajc* 
z bolszewikami Głąb i Dobryń zostały obsadzone 
przez oddzńdy załogi toruńskiej. W nocy tegoż dnia 
obsadziły nasze oddziały, wzmocnione przez posiłki 
Wielkopolskie. Brodnicę. Akcja nasza rozwija sie na 
Litwark i Nowe M nsto. Lotnicy toruńscy obrzucili o 
bozy nieprzyjacielskie bombami z bardzo dobrym sku­
tkiem. Dowództwo obozu warów nogo, Hauser, gener. 
podporucznik.

^ołszeuiicy spuszczają polshi korytarz.
Nauen. (Rądjo), WedU m fx.nacji ze źródeł nie­

mieckich z Prus wschodnich wojska rosyjskie opusz­
czają polski korytarz. Te same źródła podają, że lotni­
cy polscy z aeroplanów krążących nad Działdowem 
zrzucają pisma ulotne z zagroź-mUm zniszczenia mia­
sta,

rozbiciu X V I armii bolszewickie].
W arszawa. (PAT). „Garzeta Poranna* podaje: Na­

sza kontrofensywa rozbiła 16 arnvs bolszewicką, któ­
ra  miała ca zadanie zająć W a rs tw ę . Wisie oddziałów 
rozprysło się na tyłach i w a lę si się po lasach. Wciska 
nas?e oczyszczają systematycznie term . a ncmagaG 
im w tem skutecznie włościanie, którzy zbierają się 
grupami, uzbrojeni w kosy, widły i eePV, napadaią na 
bolszewików, a ocalonych rozbrajają. Bardzo skutecz­
ną pinoc w tej akcji oddają kobi ty wiejskie.

Wałki auł środkowym 
biegiem B tui.

Lublin. (PAT -) Sekcią polityczno-prasowa o<S 
działu H. Dowództwa frontu środkowego komunikuje 
pod datą 19 bm .:

Jedna z dywizji legionowych po krótkiej w alet 
zaję»a Mosice. Nieprzyjaciel wycofuje się nadal w  
popłochu na Drohiczyn. W zięliśmy 600 jeńców '  
wiele taboru. Ludność cy wilna wyłapuje po lasach ro ­
zbitków bolszewickich. Pod Cegłowem ro/bito ress- 
i? wycofującej sie 8 i 9 dywizji sowieckiej, zdobyw*- 
Ge 6 dział i biorąc jeńców.

W  rejonie na południowv zachód od W łodawy 
wyłapuje się rozbitków 68 dywizji. ■>.-

Na wschód od Chełm i oddziały nasze wyrzuciły 
nieprzyjaciela ponownie za Bug. Ogółem nasze wol­
ska w ciągu ostatnich 3 oni w zię|y około 10.000 !eń- 
ców, IF-fln worów z materjfłen? technicznym i prowian 
tem, 32 dział, 112 karabinów maszynowych. Jest te 
ooliczeuie niezupełne, ponieważ br?k meldunków w 
tym względzie od mektórych oddziałów.

Wedle odebranej wiadomości, bolszewicy na Bia­
łej Rusi i Ukrainie mobibzuja ludność i natychmias* 
wysyłają na front. Wśród świeżo zmobilizowanych 
szerzy się ogromna dezercja, Z powodu ostatnich suk- 
« S 4 w  uastrói naszych iołjtuerzy doskonały - ■*

„Gazeta Lwowska" donosi:
Z frontu w obszarze rejonu obronnego m. Lwowa 

nadeszły dzisiaj na ogól d‘obre wiadomość.
Kaw alerja Budiennego. która nie licząc się z ko- 

losSnemi stratami, jakie ponosi, zapuściła się pod na­
sze .pozycje, została odpartą oginem karabinów maszy­
nowych.

Podnieść należy działalność naszej konnnicy, któ­
ra w brawurow ej szarży wyjechała naprzeciw ataku­
jących dwu szwadronów nieprzyjacielskich,

Starcie i uderzenie nasze było tak silne, że nieprzy 
jaciclskie szwadrony jazdy nie istnieją wieccj;

W inneni znów miejscu nasz bataljon piechoty w 
nocnjnn wypadzie zaatakował silniejszy oddział jazdy. 
Padło .300 koni. 48 koni siodłanych, karab'ny maszyno­
we i sztandar brygady bolszewickiej wpadły w  ręce 
naszego wojska.

Budienny, który otrzyma} rozkaz zajęcia Lwów* 
w driu 17 bm. przez dwa dni następne i dzień dzisiej­
szy poniósł cieżkie straty.

Oddziały Budiennego. które oderwały się tu i ów- 
ozic - a podstawy operacyjnej, pragnąc uodsunąć się 

» wyznaczonych im punktów', nie będą mogły nieza­
wodnie powrócić do swoich sztabów.

Oddziały ijąszgj iazdy i piechoty na obszarze mię­
dzy Zółtańcami. P ;kuio\yilami a Kulikowem rozbiły w 
mu wczorajszym większe oddziały jazdy Budiennegtf

PRASA FRANCUSKA O SUKCLSACH POLSKICH.
Połdhu. (Radio). Oficjalne dco :sz .‘, jakie nadeszły 

dziś z P aryża do W arszawy, potw i-rdzają wielkie 
sukcesy, uzyskane przez Polaków pod W arszawą.

nZIFNNIK TRANCUŚKI DOMAGA SIE ZA F- 
WNIEN1A DOWOZU AMUNICJI DLA POLSłu.

Paryż. (Hayas). „Journal des Debals" w yraża i > 
dość r  powodu zwycięstwa odniesionego p,zev p, 
skę, które mieć będrie znamienny w pływ na ogólną sy ­
tuację polityczną. Polacy m usz} odczuwać że Zachód 
k tu  ego strzegą, nie jest obojętny na ich łoś. Obowiąz­
kiem zasadrm zym  sojuszników jest przeszkodzić temu 

jy rb ioca  3oDków nie była paraliżowana przez m- 
r ządzenia osłabiające ich silę. Sprawa amunicji musi 
być natychmiast jasno postJiwionj mocarstwa musza 
przedsięwziąć wszelkie środki, aby wywóz am licji 
do Pojski był zapewniony. ,

d e p a r i a m e n t  m a r n y  w y r  l z a s y m -
PATJĘ POLSCE.

Paryż. (Radio). Rada Główna departamentu gór­
nej Mnrny wyraziła życzenie, aby traktat wersalski 
zostił wykonany w całości, a zwłaszcż-1 w tej jego 
części, która odnosi się do Polski, i zwróciła się do 
ministra spraw  zagranicznych z próśb# o przelanie 
Polsce w yrazów  sympatjf.

PRASA ANGIELSKA WYRAŻA UZNANIE 
ARMJI POLSKIEJ.

Londyn. (Hayas). Omawiając sytuację na froncie 
polsko-rosyjskim, ,-Times“ w ynfcdą uznanie Połako? 
których niewzruszona waleczność ocaliła W arszawę! 
I uważają, żc obecne operacje wojenne w yw rą bardzo 
wielki w pły\? na rokowania w Mińsku W szyscy 
Niemcy — twierdzą w  dalszym ciągu „lim es"  — 
prasrną zniszczenia Polski. W ypadki w Katowicach 
13 Jaskrawym dow odejj, ł ik  TalckJ Slfga ich hardość.
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Gen. Weygand o polskiej efeitiywie
W arszawa. (PAT.) W  rozmowie z koresponden­

tem francuskim p. Genty o operacizęh, które dopro­
wadziły do pogromu armji bolszewickiej, znakomity 
francuski gen. W eygand wyraził niedwuznacznie 
sw oja opinie o  działalności naszego Naczelnego Do- 
w ództw a i generałów polskich. Ze względu na 'roz­
maite usiłowania czynników nieodpowiedzialnych, 

rozsiewających faiszywe i tendencyjne Rogłoski o cha 
rakterze naszych operacji, zamieszczamy w  całości 
.wywiad i opinię gen. Weyganda, który powRdz’al:

Wspaniałe zw ycięstwo polskie pociągnie za sobą 
konsekwencje o nieobliczalnej wartości dla sytuacji 
międzynarodowej, ono skonsoliduje Państw o Polskie, 
którego istnienie jest konieczne dla bezpieczeństwa 
F ranc i.

ocmey. które już miały nadzieje wejść w stosun­
ki bezpośrednie ze sowietami, aby rzucić czerwona 
arm je przeciw wrogowi z poza Renu. będa zmuszone 
wyrzec sie osiągnięcia tym środkiem przekreślenia 
traktatu wersalskiego.

Jeżeli polrki® kierownictwo będzie umiało wyclą- 
snąć korzyści z tego z w y c ię sk a  mam pewność, że 
armja bolszewicka w najkrótszym czasie straci wszel­
kie znaczenie. Na uwagę korespomi m u  francuskiego 
ż t  generał jest człowiekiem najbardziej popularnym 
w  Prlsce. że w szyscy go u w a żn i za zbawcę W arsza­
w y, szef sztabu generalnego inars -a!ka Focha z oży­
wieniom odpowiedział: Nie rni w Fm ani słowa pra­
w dy. Proszę pana o natychmiast awe objaśnienie opinii 
publicznej w tej sprawie. F u J K f : i ic swoje silw a, 
oświadczył: To zwycięstwo, które jest powodem 
wielkiego św ięta w Warszawie, i«?t zwycięstwem poi- 
skieni. Przewidywane operacj: w e  show : zostały w y­
konane przez generałów polskich na zasadzie pilskie­
go planu operacyjnego. Moia 'olu i.ikoteż oiicerow mi­
sji francuskiej ograniczyła się Jo wypełnienia kilku 
braków w  szczegółach wykonani i. Współpracujemy z 
najlepszą chęcią w tem zadaniu, i.ic ponadta. Bohater­
ski naród polski sam sie u ra to w ał Francja ma dość 
własnej chwały wojskowej, aby nie >ywić w i\m  
.względzie rozczeń do przyiacLlsG u Polski.

BausIniK Państwa 
do ludu p o ls k im

W arszawa. (PAT.) Na terenach oswobodzonych 
z pod najazdu bolszewickiego ogłoszono następującą 
odezwę:

Ludu polski!
Rząd bolszewicki zala} spora połać naszego kraju 

Wojskami swojemi. Zaślepiony chwilowem powodze­
niem, zwlekają^ z odpowiedzią tia propozycje pokojo­
w e rządu polskiego, parł na W arszaw ę hordy dziku­
sów" w złudnej nadzieji zdobycia stolicy. Nas. gospo­
darzy na tych ziemiach, chciał uczynić niewolnikami 
Przeliczył się rozzuchwalony wróg, Zasilone licznymi 
ochotnikami wojska stojące pod mojem dowództwem 
w  piorunowym ataku pobiły nieprzyjaciela na połud­
niu i północy i odrzuciły go od W arszawy. Rozbite > 
odcięte oandy bolszewickie, błąkają się jeszcze i k ry ­
ją po lasach, grabiąc i rabując dobytek mieszkańców.

Ludu polski!
Stań jako jeden mąż do walki z wrogiem, nieeff 

żyw a jego noga nie wyjdzie z polskiej ziem1. Za pole­
głych w obronie Ojczyzny ojców i braci, za zniszczo­
ne zbiory, za zrabowane zagrody, niech karząca tw o­
ja  pięść zbrojna w  widły. kosy i cepy, spadnie na kar­
ki bolszewików. W ziętych żywoem, odstawiajcie de 

najbliższych władz wojskowych łub crw ilnych. 
Niech wróg nie zazna w odwiocte ani chwili w ytchnie­
nia, niecli zewsząd nań czycha niewola.

Ludu solski,, do broni!
Podp. Piłsudski

awa. 18 sierpnia 1920.

I YAKUOWANE DYREKCJE POCZTOW E 
PODEJMUJĄ CZYNNOŚCI,

Warszawa. (PAT). „Kurjer W arszawski’* podaje, 
fc r/nnisterstwo poczt i telegrafów poleciło ewakuowa­

nym dyrekc!cm łomżyński;], siedleckiej' i w arszaw ­
skiej niezwłocznie powrócić na swe m i% ca służbowe 
celem pcdicia iczynośći!

9 gimnazjum w nrtowej.
Cieszyn. (PA T.) W e czw artek 18 bm. zjawiła się 

u ministra oświaty w Pradze Habermanna delegacja 
Macierzy szkolnej ks. Cieszyńskiego w  sprawie dal­
szego prowadzenia jiolskicgo gimnazjum realnego w 
Ortowcj. Imieniem Macierzy szkolnej zgłosił dyrek­
tor Feli* istnienie zakładu w  Orłowej, przedstaw ając 
k r ' ko historię jego istnienia, pomyślnego jego rozwo­
ju jego znaczenia dla ludności polskiej, jako jedynego 
zakładu średniego w  Orłowej i prosił ministra o ży­
czliwą dla niego opiekę, zwłaszcza w  obecnym okre­
sie przejściowym, Mmister przyjął życzliwie do wia­
domości fakt istnienia zakładu uznając Istotną jego 
potrzebę i przyrzekł udzielić tnu wszelkiej pomocy.

M i ń s k .
Wiadomości z  Wińsk* nie nadeszły

Horsea. (PAT). Dotychczas nie otrzymano żadne) 
wiadomości od delegacfi polskie) z Mińska, wobec cze­
go przypuszczać należy, iż wbrew zapewnieniom so­
wietów, że komunikacja będzie wolną dla obu stron, 
oijegaci polscy nie mają możności zakomunikowania 
rządowi polskiemu swojej opimi co do przebiegu to­
czących się rokowań. Trudno przyjąć iako1 usprawie­
dliw jenie icgo stałego braku wiadomości, podane przez 
fząd rosyjski zawiadomienie o usiKoe^ uiu stacii ra- 
djotelegriłiicznej. Dziennikarzom towarzyszącym  dele­
gacji polskiej pozwolono udać się da MnisKa. 

CZICZERIN W SPRAW IE RADIOSTACJI

POLSKIEJ.
W arszaw*. (PAT). Dziś niinive: g \v  , spraw zagr. 

nadeeslai.) nam następujący tekst radiodepeszy dato- 
wsnej z Moskwy 19. bn> : Warszawa, Sapieha, Min. 
spiaw  zagr. W asze depesze będą natychm iast dorę­
czane Waszej delegacji. Żadne przeszkody nie są sta­
wiane delegacji w  jej radiotelegraficznem komuniko­
waniu się z W arszawą. — Czicz-rin.

W arszawa. (PAT). ScpRha, Min. spraw  zagr., 18. 
bm. W asza delegicia prosi o zawiadomienie W as, ze 
jei stacia radiotelegraficzna będzie komunikowała się 
z Wasz? od godz. 2 do 4 według u r;c iiv  iclia. — Czi- 
czerin.

— b.SĘO W P POLSKIE” tir. 389 z dnia 32 s i e ^ a  ^

W  obronie
przed zamacnem ntemiecKyn.

ZAJŚCIA W  KATOWICACH.
Sosnowiec. (PAT.) Dziś ujawniło się wzmożenie 

energji władz policyjnych w Opolu. Usunięto dotych­
czasowego komendanta załogi, a powierzono załogę 
oddziałom francuskim i włoskim. W łaazę w Katowi­
cach objął generał Grabski. Główne ulice miasta zo­
stały obsadzone większymi oddziałami wojskowymi. 
W gmachu teatralnym ustawiono karabiny maszyno­
we, naokoło zaś miasta arm aty. Od jutra zaczna fun- 
kcjonqjvać w Katowicach sądy doraźne. Dziś wieczo­
rem przyszło w  Katowicach do nowych starć z demon 
strantami niemieckimi. W Sosnowcu słychać strzały 
i wybuchy granatów. Spodziewają się ataku na polski 
komisariat plebiscytowy. Władze koalicyjne zarzą&jj 
ły  odpowiednie środki.

W OŚWIETLENIU NIEMIECKIM.
Nóuen. (PAT.) W  sprawie zajść na Górnym Ślą­

sku ,,Telegr. Union’* donosi, że polska akcja na G ór­
nym Śląsku rozwija się dalej. Polacy obsadzili cały o- j  
bszar graniczny Górnego Śląska, a miejscowości Szow 
łńenice i Michenau są ich centrami operacyjnemu W  ̂
sile 2000 ludzi posuwają się Polacy do Katowic i zajęli 
już ca'v szereg mejscowości koło Katowic. Niemcy 
stoczyli dziś w  nocy poważne walki z oddziałami pol- 
skirmn a północ od Boguncji (?) Po stronie niemiec­
kiej jest 12 zabitych i w idu  rzutnych. Z powodu prze­
wagi Polaków musiał się odaział Sicherheitswehry 
cofnąć i zwrócił się o natychm iastową pomoc. Jak 
podają informacje niemieckie, Polacy mają zam:ar u- 
nieruchomić dziś przedpołudniem kopalnie górnoślą­
skie. Dwie kopalnie polskie strajkują. Miejscowość 
Dąbrówk? została obsadzona przez „Sokołów". 

Przew ody wodociągowe uszkodzone. Wedle wiado­
mości dotąd jeszcze nie potwierdzonej, mieli Polacy 
zająć Hutę Laury. Panują tam wielkie zabuttenia 
Drukarnia Schekm anna została zupełnie zmszczom.

Sytuacja polityczna.
Zgoda S t  Zjednoczonych I Francji 

w  sprawie polsko-rosyjskiej.
Lyon. (Radio). Wedle doniesień z W aszyngtonu, 

amerykański sskr. stanu dla spraw zagr. Colby oświad­
czył, że nota MHłeranda do rządu waszyngtońskiego 
wykazała zupełną zgodę pomiędzy rządam i francu­
skim i amerykańskim w sprawie konfliktu polsko-ro- 
syiskiego. Mamy te  sam*; zasady — oświadczył Col- 
by  — co i rząd francuski w sprawie rosyjsko-polskiej. 
Co dc uznania W rangla przez rząd francuski, sądzę, że 

» różnice między W aszyngtonem a Paryżem  leżą tylko 
w polityce, a nie w celach -'-asidniczych. Co do poli­
tyki bolszewików, oświadczył Colby, wystarczy ob­
serwować różnicę między polityką czerwonych a o- 
ś'viadczeniami ich rządu, ażeby się łatwo przekonać, 
iż teorje moskiewskie nie idą w pałzc z działalnością 
polityczna.

ZJAZD W LUCERNIE.
Kónigswusterhausen. (Radio). Dr. Sirnnns bawi 

od wczoraj w  Lucernie, gdzie prawdopodobriie ma się 
odbyć konferencja Lloyda G eorg ia  z Giditfim.

SYMPATJE CZESKIE KU BOLSZEWIKOM.
Nauen. (Radio). Czeski prez. min. Tusar ogłosił, 

że Czechosłowacja ma zamiar nawiązać bezpośrednie 
stesunki z Rosią. Naród czeski nic wystąpi nigdy prze­
ciwko czeskiemu proletariatowi. .......

AUSTRJA OGŁASZA NEUTRALNOŚĆ.
Wiedeń. (B. K.). S * r .  stu..u Renncr w v.ydznlfl

spraw zagranicznych wygłosił exp«>s? na temat syto-, 
fu:u zagranicznej, przyczem między innemi powiędz&Ł 
że w ciężkich chwilach, jakie uawi-idzil/ obecnie na­
ród polski i ukraiński, Austria musi zachować jak naj-j 
ściślejszą neutralność, ponieważ traktat pokojowy niej 
daje Austrii żadnej innej możliwości. Ponadto powodem 
dochowania neutralności jest to, ze nawet najmniejsze 
odstąpienie od niej musiałoby gras.ć wielkiemi mepo-. 
k' ijmi wewnętrznym i w czasie obicm go procesu so­
cjalnego. Austria znalazłaby się wsKutck tego w chao­
sie. a którego ratunek byłby bardzo trudny.

G d ań szc zan ie  a nasza siła 
zb ro jn a .

J?k  wygląda na;z  „wełny* dostęp do m orza 
i na co naraź i e są wysyłki z naszego jedynego 
„portu** w Pucku, pokazuje dowoanie wiadomość 
nadeszła świeżo z Gdańska.

O to 9  b. m. wyruszył z Pućka pociąg, wio­
zący między innemi także i polski aeroplan. Aero- 
I lany przewożone bvwaią na lorach, co utrudnia 
opiekę nad nim a ułatw ia zbrodnicze zamachy na 
ich całość. Że siła wojenna Polski jest solą w oku 
nadmorskich N iem iasziów , to nie nowin?. Dotąd 
wszakże swo ą niechęć do n iszych zbrojeń mani- 
lesiowali raczej b ien re , wstrzymując się od wyłado­
wywania w porcie transportów broni czy amunicji. 
Obecme fuija niemiecka nabrała widocznie więcej 
impetu, skoro nieuszkodzony zupełnie przy oględzi­
nach w Pucku aeroplan dojechał na miejsce prze­
znaczenia w stanie beznadz ejnym, bo podruzgota- 
ny i p o d a ry  tak, że o  użyciu go nie było mowy. 
Widać, że nasi gdańscy przyjaciele nie zaspali spra­
wy w nocy w czasie przejazdu pociągu i me m o­
gąc inaczej, zemścili s ę  przynajmniej tak na pol­
skiej sile 2brojnej i polskim skarbie.

Ni* czas obecnie na silną odpowiedź z naszej 
strony na podobne nikczemności. Czas nadejdzie 
później. Wtedy, uiedy bądzie ostatecznie reguiowany 
stosunek Gdańska do Polski. To, na to  dziś, więc 
w najkrytyczmeiszym dla państwa polskiego m o­
mencie, ośm iilają stę butne kupczyki gdańskie ja­
wnie. czy w przyrodzony naturze niemieckiej kry­
jący, zamaskowany sposób, powinno eh) ba otwo- 

' rzyć oczy koalicji i naucz) ć ją właściwego patrze­
nia na przyszłą wzajemność naszą i wolnego miasta.

Kłamstwa Kamieniewa.
„Charge d’affairesu rządu polskiego przy 

dworze angielskim, p. Ciechanowski, przesłał rzą­
dowi angielskiemu w odaowiedzi rra list Ka­
mieniewa do Lloyda G eorge'a oświadczenie na­
stępu ące;

„W liść e z dnia 5 sierpnia, wystosowanym 
przez p. Kamien:ewa, w imieniu rządu sowietów 
do p Lloyda George’a, p. kam ieniew  usiłuje do­
wieźć, że odpowiedzialność za zwłokę w rokow a­
niach o  rozeim pomiędzy Polską a rządem sowie­
tów spada na rząd polski.

„Oświadczenie to  p. Kamieniewa jest nie 
zgodne z prawdą. Rząd polski telegrafował dnia 22 
lipca do rządu sowietów, proponując, aby roko­
wania o rozejm rozpoczęły się natychmiast. Jedno­
cześnie polstśie dowództwo naczelne teiegi afowałó 
do naczelnego dowództwa sowietów, p ro p o n u je , 
aby rokowania rozejm owe rozpoczęły się dnia 25 
lipca. W odpowiedzi rządowi polskiemu sowiety 
potwierdziły otrzymanie propozycji polskiej, za* 
znaczając, że zgadzają się na proponow ane w nie) 
rozpoczęcie rokow ań dnia 30 lipca.

„W ten sposób  rząd sowietów, działają® 
zgodnie ze zwykłemi sobie  metouami, pr/.: nacz>« 
propozycję polską, wymieniając datę p żmejszą* 
niż oznaczona przez polskie dowództwo n a­
czelne, z jawnym zam iarem  wywołun.a zwioki & 
rokowaniach o  rozeim i rzucenia odpow iedzial­
ności za taką zw łokę na rząd polski. ZamiątY 
rządu sow ietów  były tak jasne dla rządu po*' 
skiego, że pom iem ony m anewr był ząkomunikp 
wany przezernnie rządowi Jego Królewskiej Mosc> 
dnia 28 .ip„a.

„D altj oświacczenie p. Kamieniewa, ze de* 
legacja polska nie posiadała wystarczających pf*' 
nomocnictw dla rokow ań o  lOzejm jest tattże m<' 
prawdziwe. Delegaci polscy byli u p e łn o m o cn y  
do zawatcia roze,mu. Rząd polski nie udzieli ^  
legacji swojej pełnom ocnictw  do ułożenia l3^ .i  
pokoju, gdyż w owym crasie istniała prepo^y^j 
odbycia konferencii pokojowej w Londynie Pjjr 
przewodnictwem puedsiawicieli mocarstw sprzym1 
rzonych. . ..

„Również nieprawdziwe jest twierdzenie p. 
niewa .akoby rząd polski był zawiadomiony Prze2S -  
sowietów, iż sowiety spodziewają się, że 
mocnicy polscy będą upełnom ocnieni do 
wania w innych jeszcze sprawach, niż zwykł® 
sady wciskowe, potrzebne do zawarcia rozejm^ 
Rząd polski nic otrzym ał takich wskazówek*



swoim p. Kamieniew stwierdza, że „oczy 
“ scie rosyjski rząd sow ietów  nie chciał i nigdy 

miał zamiaru łączyć rokowań o rozejm z ro ­
kowaniami o  ostateczny traktat pokoju pomiędzy 
polską a Rosją"...
^  Oświadczenie to  mija się tak ie  z prawdą: 
™ telegramie, wysłanym do rządu polskiego dnia 
2 sierpnia, p. Cziczerin oświadczył: „Rząd rosyjsKi 
y  tadnym  razie nie chce przeszKadzać korespon­
dowaniu waszych delegatów z rządem ' waszym, 

tylko pragnął zwrócić uwagę ich na istotne 
“ttmien.e naszych żądań, polegaiących metylko na 
P odstaw ien iu  pełnom ocnictw Centralnego rządu 
Polskiego, ale także na rozciągnięciu tych peł- 
POmocnictw na praw o do rokow ań §pkojo- 
tych".

Zdanie to w telegramie p. Cziczerina wska- 
wyiaźnie, wbrew twierdzeniu, zawartemu w 

"Scie p. Kamieniewa, że rząd sowie.ó*v żądał, aby 
delegacja polska posiadała pełnom ocnictwa do ro­
kowań o  pokój.

Może być użyteczne, gdy dodam  tutaj — 
wobec możliwości dalszych wyrturzeń p. Kamie- 
P,eWŁ, że gay pow rót delegatów polskich z Bara­
nowicz opoźniony był do  dnia 3 sierpnia, rząd 
Polski otrzymał tego sam ego dnia od rządu so­
netów  propozycje, aby rokow ania wznowiono w 
Wińsku dnia 4 sierp.ua, choć jasne było nie­
prawdopodobieństwo fi-yczne dotarcia ao  Mińska 
W dniu powyższym. Możnaby z tego wnioskować, 

Sowiety pizygotowują się znćw  do zrzucenia na 
^ d  poiski odpowiedzialności za dalszą zw łokę we 
Wznowieniu rokow ań".

L  akcji gen- ttfrangia.
W iedeń. (B. K. z Bazyld). Jik podają ,/ftm es“ *

w-ttsiantynópola, gen. Wrang.il stara się przerzucić 
Swoje lewe skrzydło na lewy^ brzeg Dniepru i wkroczyć 
P* Ukrainę i zająć Odessę. Wolska jego zostały wzmo­
ż o n e  przez 30.0CO wieśniaków- Również i kozacy 
dońscy przyszli mu z pomocą. Wranglowi udaJo się 
Przeciąg połączenie kolejowe m ijiz y  kozakami kubań­
skimi i główną, armją.

PROTEST RZĄDU NIEMIECKIEGO PRZECIW 
V  WOJSKOM FRANCUSKIM.

Naticn. (Radjo). Zajścia w  Skłęb ili Saary spowo­
dowały rzad niemiecki do wystosowania do zarządu 
*a&l§!ia nety z protestem przeciwko zachowaniu się 

francuskich wobec Niemców. Nota zaprzecza 
Sierdzeniu Fiancii, jakoby rząd niemiecki straik po- 
Werat.

EPILOG ZABURZEŃ W  BUDAPESZCIE.
, Budapeszt (W. B. K.). Proc-js z powodu zaiść w  

„Club** w Budapeszcie został zakończony 
*VcV}em, skazującym sześciu oskarżonych za współ- 
^z ia ł w  mordzie na karę więzieni i względnie domu 
Oprawy od 5 do 13 lat. Dwóch oskarżonych wypuęz- 
Ca»no na wolność, sprawę, zaś oskarżanego o zbrodnię 
Morderstwa W acława Illyego przekazano zwykłemu
* w Ł i.

p o ł o ż e n i e  a n g l ik ó w  w  m e z o p o t a m j i
POWAŻNE.

Wiedeń. (B. K. z RzymuV Wedls wiadomości na­
g ł y c h  z Kairo, położenie w Mezopotamii iest powai- 

W Bagdadzie trw ają rozruchy powstańcze.

Czwarty dzień
naszej ofe n zyw y.

w (A) Zarys Unii bojowej, który w  ciągu trzech 
{w aszych  dni naszej ofenzywy przesunął się znacz- 
^  V kierunku wschodnim — w  czwartym dmu do- 
2 ** do Bugu, względnie w niektórirch odcinkach 4)11- 

do tej rzeki.
Na skrajnem skrzydle północnem obraz dnia w czo 

przedstawia gorączkowe zapędy wojsk bol- 
^^ tek id h , zmierzających do wydostania się z mewy- 

nad w yraz położenia pomiędzy W isłą—Toru- 
5̂ 1 a linją Modlin—Ciechanów. Ich zacięte ataki, 
^ M^Wane na Brodnicę, kcóra zrzuciła już z siebie 
^ > e c k ą  nazwę „Strassburg in W est-Pre ussen" — 
C J y  na mczem wobec stanowczej postawy zalogł 
CjjC^kifj. — „korytarzyk" bolszewicki między Cle- 
bńjT^em  a Działdowem to jedyny wylot, którym 

na grupa bolszewicka, rozbijana <■ dniem każ- 
K J . c°raz bardziej przez nasze wojska może w tej 

Wydostać się na zewnątrz. To też nic dziwnego, 
czerwOEeł arn'ji 1 niezwykłą zaciętością bro- 

\  wylotu jako jedynej drogi odwrotowej dla gru 
Zarnocącej się w tej matni, w  której sie znalazła 

W .  ot°w i jej ku wschodowi po*ządnie dał się we 
Buooszewem puiK. Drescher. — wczoraj 

e siły tej gruyy zwróciły się ku południowi a

zamia/em sforsowania W isły pod Płockiem, gdzie 
plan ten został w  zupełności udaremniony, a watahy 
bolszewickie zetknęły się z żywiołową kontrakcją już 
nietylko wojska, ale i ludności cywilnej. Słowem 
cała grupa nieprzyjacielska, znajdująca się w widłectt 

Grzecznych W kry i Wisły, pozostaje w bardzo trud- 
nem położeniu, zagrożona zupełnem odcięciem, gdy u- 
legną wojska, broniące jedynego wylotu odwroto­
wego. Jest jeszcze druga możliwość uniknięcia tęga 
losu przez przejście na teren niemiecki, skąd usłużm 
przyjaciele zaopatrują wojska czerwone nietylko w  
materjal ludzki, ale w  amunicje i żywność. Najbliższy 
biuletyn dorzuci nowe szczegóły tego trudnego poło­
żenia wojsk nieprzyjacielskich.

P raw e skrzydło armji gen. Sikorskiego wykonuje 
ruch ob 'otow y ku wschodowi, sforsowało Narew n» 
hnji Serock—Pułtusk, podczas gay sąsiednia armja I.. 
odrzuciwszy nieprzyjaciela pod Radzyminem, przekro­
czyła Bug pod W yszkowem na Unii kolejowej, w iążą­
cej Mińsk Mazowiecki z Ostrołęką. Jaki jest dalszy 
kierunek marszowy tej grupy trudno przewidzieć. 
F-ewne oznaki wskazują na to. że wojska nieprzyjaciel 
skie na tym  odcinku cofają. się w  górę doliny Bugu a 
gdy się zważy, że sąsiedni obszar po lewym  brzegu 
rzeki znajduje sie iuż w  posiadaniu naszych wojsk, za.
lew bolszewicki odpływa prawym brzegiem Bugu___
zaten i marsz I. armji odbywać się może w kierunku 
na Kamieńczyk, ongi tzw. Kamieniec Mazowiecki, nu 
obszarze którego uchodzący do Bugu lewoorzeżny do­
pływ Liwiec został nu południu już przekroczony.

Grupa wojsk bolszewickich, która przed tygo­
dniem wcięła się aż pod Radzymin w  obszar trójkąta 
foMecznego, dzisiaj zaatakowana /  zachodu i ze wscho­
du, w  klinie między wodami Bugu i Narwi rozporzą­
dzając jed y n ą  linią ostrołęcką wycofuje się w  kie­
runku północno-wschodnim na Ostrów.

Na froncie środkowym wojska nasze pomimo 
tr/ech ciężkich dni, iakie mają za sobą, posuwały się 
dalej naprzód w dniu wczorajszym i docierają już do 
Bugu między Drohiczynem a Brześciem Litewskim. 
Fm ietyn wymi nia cztery miejscowości, zajęte na tymi 
odcinku: Sokołów, Drohiczyn, Biułę i R o j e ń , z nich 
pierwszy leży na północ SiedKc, KoJ-ń na skrainem 
prawem skrzydle ataku, który z Biały siedleckiej tar­
gnie łanowym a od Kodenia z paludnia poważnie Tir 
grozi Brześciowi i wówczas zawładnie Bugiem w ca­
łe! rozciągłości między Drohiczynem aż w rejon Hru­
bieszowa.

Ilość jeńców, zagarnianych w tych walkach z każ­
da chwilą wzrasta, wielu tuła się po lasach siedlecko- 
bialskich a ludność miejscowa —. jak nam donoszą z 
W arszaw y — zarówno mężczyźni, jak i kobiety z ce­
pami, kosami i widłami oczyszczają lasy i odstawiają 
jeńców do miejsca postoiu naszych wojsk. Na odcinku 
siedleckim, zaszedł znamienny incyd mi. Biuletyn mówi 
o m'm dosłownie: „W  Siedlcach wcięto do niewoli u- 
z h o jrn y  ochotniczy oddział żydowski rekrutujący się 
z  miejscowych żydów komunistów ‘ — co jak mamy 
dnwody nie iest Jedynie incydentem siedleckim i fak­
tem odosobnionym.

Na południowem skrzydle frontu środkowego biu­
letyn notrje zacięte walki w rejome Chełm i i Hrubie­
szowa. Bolszewickie ataki zostały już odparte a  kontr- 
akcia pod Hrubieszowem, prowadzona przez gen. Zie­
lińskiego. zlikwiduje bez wątpień* i usiłowania bolsze­
wickie, zmierzające do t-go, aby ochronić swói połu­
dniowy teren woienny przed wpływem wielkich wyda­
rzeń na froncie środkowym.
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Komisja poborowa IR. O .ft D
dfi wszystkich rodzajów broni urzęduje w koszarach 

przy ul, Zam aistj nov skiej 7, L p. ną prtw o. 
DOWÓDZTWO M. O. A. O. mieści się obecnie przy 

placu Smolki 3, 4 ą

PIĘKNY DAR,
W arszawa. (PAT). ,,Kurier W arszawski" podaje, 

że ambasador francuski w  W arszuvle łącznie z lor­
dem Gabernon złożyli na pilski Czerwony Krzyż 
m c  00 Mk

KLERYCY - OCHOTNICY*
Kraków. (PA f ). D° "nia 16. bm. zgłosiła się w  cha­

rakterze ochotników-żołnierzy .ta zgodą władzy du­
chownej do pełnienia służby w kompanii sanitarnej w  
Krakowie 62 kleryków. Ponadto do służby pomocni­
czej sanitarnej zgłosiło się ochot uczo 50 młodzieży 
zakonnej. Ochotnicy ci odbywają iuż ćwiczenia w  
mundurach wojskowych.

2 ci aintćza esHadra lotnTC3a.
Naród cały zbroi się do ostatecznej zwycięskiej 

rozprawy z wrogiem. Tworzą się z inicjatywy pry- 
watnei i oficjalnej farmacje ochotnicze. Polski Aero­
klub w Poznaniu, iedyna tego rodzaju organizacja w 
Polsce, postanowił-własnym nakładem w ystawić jak- 
naipiędzej Ochotniczą Eskadry U‘>rniczą; j rozpoczął 
Iuż w tym  celu zakup samolotów, grodki są  iedn kżr

. *nj

S

szczupłe a czas nagli. Po pierwszej eskadrze mają b y i 
stworzone następne. Akcja nD spełni sw ego celu, Ó 
iic nie znafdzie wydatnego i .natychmiastowego póyar- 
dS  społeczeństwa. Koszta są lniijonowe. Pamiętajmy# 
iak ważną rolę spełnia w obecnej wojnie lotnie: vd 
i ile c-no może się przyczynić Jo szybkiego zwycię­
stwa. Niechaj nasi rycerze powietrzni, narażający ży­
cie w karkołomnych ekspedycjach widzą pomoc i głę­
bokie zainteresowanie w krają. Polski Aeroklub prosi
0 poparcie swego przedsięwzięcia, o składanie ofia* 
na cele Eskadry do banków lub Redakcji pism. Kontaf 
O. E. L. w Banku Związku Spółek Zarobkowych Nr# 
5*3847 i w Banku Handlowym w Po/naniu.

ODEZWA
do urzędników ł funkcjonariuszy Tymczasowego Wy* 

działu Samorzędowfigo.
Stoimy wobec faktu, że Lwów i Jego najbliższa 

okolica został -wciągnięty w bezpośredni teren opera* 
cyjny. W szystkie siły zbrojne zajeie sa odparciem na­
jazdu i obroną miasta. Trzeba im zabezpieczyć spokói
1 bezwzględne bezpieczeństwo 5X>za frontem.

Każdy obywatel, o ile nie zgłosił się do służby 
frontowej, obowiązany jest w  takiej chwili oddać sld 
do dyspozycji Organizacjom, których zadaniem jes» 
służba wartownicza i służba bezpieczeństwa.

T. Wydział Samorządowy zwraca się do wszyst­
kich swoich iunkcjonarjuszów z gorącym apelem, ażt- 
by cały wolny czas poza koniecznem urzędow^nienł 
poświęcili służbie nakazanej obecną sytuacją. :

Należy zapełnić szeregi Ochotniczej Legji Obywa# 
tci- I

Ażeby ułatwić spełnienie tego obowiązku. W y­
dział Samorządowy upoważnia szefów departamentów 
i oadzialów swoich do udzielania podwładnym zwol­
nienia. od zajęć biurowych i udzielenia pierwszeństwa 
obowiązkom służbowym w  powyższej organizaefl 
przed służbą biurową w  granicach zakreślonych konie 
czną potrzebą urzędu.

W e Lwowie, dnia 20 sierpnia 1920.
Za Tymczasowy Wydział Samorządowy: 

Przew, Gałecki. Członek T. W. S. Lasookl.

NA MARGINESIE

Ucieczka od losu.
Byle uciec od tych armat!
Szumią w  uszach, huczą w głowie „
I doczekał w yzw olen ia-------
Bo okradli go w  Krakowie...

Uciec, uciec od tej grozy! ■)
Gdzieś na ciszy spocząć łonie
Mieć ze sobą już n ie io lę ____
I zaraził się w wagonie...

Uciekł, zwolnił się od Lwowi 
Bezpieczeństwa ma obf:cie
Lecz go dola dogoniła____
I wr hotelu skończył ży d :...

i?
Nu a nam się nic nie sUł>
Choć we Lw ow hśm y zostali 
Płomieniste wielbim słońc:
I żyjemy sobie dalek.. Ltbłcoceo,

POLACY! PAMIĘTAJMY O PLEBISCYCIE
g ó r n o ś l ą s k im  i

Datki przyjmuje Komitet Obrony Kresów Zacho 
tfnich, Lwów, plac Mariacki. L. 10.

Wiadomości bieżące
Lw ów , 21 sierpnia.

Repertuar teatru miejskiego:
W  sobetę 21 bm. „Książę Kazimierz**, operetka 

w  3 aktach K; M. Ziehrera.
W niedziele 22 btn. „Wesoła wdówka** cperetka 

w  3 aktach F. Lehara.
W  poniedziałek 23 bm. (premjera) „Pom ysł pan­

ny Franciszki", komedja w  4 aktach P. Gaverit‘a
Początek przedstawień o godz. 7 wiecz.

— Poseł dr. Aleksander Skarbek, członek Rady 
Obrony Państw a zwiedził wczoraj front wojsk na­
szych Pod Lwowem w  towarzystwie Dowódcy Okrę­
gu generalnego gen. Lamezana i zastępcy Dowódcy 
pułkownika Jasieńskiego.

— Trzydniowe nabożeństwo błagalne w  Bazylice, 
W  niedzitlę, v  poniedziałek i we wt«r.'k t. j. 22— 24. 
b. m. odprawi i |ę  w Baz3rlice archikatedralncj błagalne 
nabożeństwo na uproszenie zwycięstwa dla Ojczyzny 
naszej, Opieki bożej dla grodu naszego, o hart i mę­
stw o dla naszych żołnierzy i obywateli. Porządek nr 
bożeństwa będzie następujący: w niedzielę: Suma z  
wystawieniem NajSw. Sakramentu i kazaniem okohez- 
nośc^w em  o godzinie 10 po sumie mama do Serca P. 
Jezusa, suplikacje { błogosławieństwo N. Sakramentu. 
W  poniedziałek i we wtorek suma o godz. 9. Przez 
v, szysikie trzy dni nieszpory z wystawieniem Najśw 
Sakrąm. j kazariem o godz, 6 wicczDrem. K°nkluz4
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jhabożeńsćwa njpraw i v. e wtorek Najprzew. Ks, Arcy- 
pasterz.

— M&jsowania w magistracie. Na wc/.orajszem tal- 
liciri zasiedzeniu Rady mieis^jej dJkppano dalszvch 
“mianowań w dziale urzędników konceptowych n.agi- 
gtratm  Do rangi V1L posunięci zostali sekretarce; 
.(Władysław Kuźnie w ięh, Jó^ef St->*n.al, Karo! Szandro- 
Jwski, Wiold Sieber. Micha! Mazurkiewicz. Włady­
sław  Sziesinger i Józef Stobiecki, obecny kierownik 
miejskiego Zakładu aprowizacyincgo. R  Stobiecki o- 
kazał w gospodarce apiowi/acyjnej niezwykłe zdolno­
ści, które mtjednf krotnie podnoszono z uznaniem w 
komisjach a r ro-wizacyinych i za rodzie  mjasta.,

Rada triefska uznając dotychczasowe zasługi sze­
fa biura prezydialnego p. Klaudiusza Mazurkiewicza 
nadała mn ty tuł i charakter radcy magistratu.

— Zjazd kom endlhtów M. S . O. N i wezwanie Na­
czelnego Inspektoratu M. S, O. zjechali się do Lwo­
w a komendanci wszystkich oJd^iałSw małopolskich M. 
S. O. ReprezentOY/ane były następujące powiaty: 
Rudki, Sambor, Stary Sambor, Drohobycz, Stryi, Ka­
łusz, Dolina, Tłumacz, Kołomyja, Nadworna, Delatyn, 
Janów', Gródek, Przemyśl, Ja ro s lw , Przeworsk 1 
Łańcut.

Na zebrania określ mo zad jtfa  i cele M. S» O. 
Idzie głównie o to. aby w miejsc nvościach nieobsa- 
d z cny eh przez wojsko^ M. S. O. oblęla służbę etapo­
wą, zwalczała, wyszukiwała l odstawiała dezerterów' 
właściwym wffdzom — obsadziła dworce, tory ko­
rdow e i mosty strzegąc R od zniszczenia — obięła 
słu żb ę wartowniczą przy objek'ach państwowych i 
wr< jskcwycli — iednem słowem, 'tbv w chwili, gdy 
każdy żołnierz potrzebny jest na froncie zewnętrznym, 
ob.:ęła front wewnętrzny i utrzym ywała tam oorządR:.

Następnie uchwalono zorpani«>\vać kobiety w  M. 
S. O. na wzór Milicji Obyw. Kobiet oraz "ozakladać 
przy pomocy kobiet z M. S O. stacjo posiłkowe na 
rlworcach kolejowych.

— Sąd wojskowy D. O. G. zamieniony na sąd po­
łowy. W  myśl zarządzenia Ministerstwa spraw woj­
skowych została prokuratoria przy sądzie woi.sk. D.
O. O. we Lwowie rozwiązana, a persona! wcielony do 
sądu pelowego, który rozpoczął już swe urzędowanie 
przy D. O. .0. Szefem wojskowego sądu pniowego 
rT;iąr.owarv został dotychczasowy prokurator wojsko­
wy Stefan Bolesław Łukowski,

Część personelu odchodzi wraz z większą czę­
ścią więźniów do> v/ojskowego zakładu karnego w Wi­
śniczu, gdzie utworzono eksjj(o'.vt'.iro wojskową sądu 
polowego. Kierownikiem tej ekspozytury mianowano 
podp. dr. Feliksa Oodowskicgo.

  Arty!erzvckie pozdrowienia. Serdeczne pozdro­
wienia Lwcrwiankom załaczaią ochotnicy z 3 baterii 
1 ochotniczego putku artylerii; Żując Zygmunt Piwo- 
da M aran. Jedncróg plutonowy, Czopka; Jurkiewicz, 
Motvkifwieli. W. Kołcia. Skuh-ki i p  tonowy, Eberl.

— Ofiary wojny. Do szpitala powszechne-* przy- 
w iezionorT rńke Tkaczyszyn lat 23, Marię Haluszkę 
lat F  i Józefę Kazimirską lat 20, wszystkie ze Słjjwi- 
ty  pow. Przemyślany; Andrzej i Andruszka, lat 23 % 
Lipowca pow. Przem yślany; Marię Przvszlak, lat 21 
z Gizebieńca pow. Żółkiew oraz Naścię Riłoran, w szy­
scy sa ranieni pociskami boIsz;w;ckiemi.

—  Fałszowane masło. Jakieś kobiety chodzą po do­
mach i sprzedają ,,tanie" masło. Kilka pań dafo się 
w-jąć na kawał, gdyż kupiwszy masło przekonały się, 
że połow ę masła stanowił lód alb) woda.

— W ypadek przy pracy. W  składzie drzewa na 
Kiepurowie runął stos drzew? i przygniótł Józefa p o ­
krywkę. Ciężko potłuczonego odwiozło Pogotowie 
ratunkowe do szpitala.,

— Złośliwe psy bez kagańców włóczą się pq Lwo­
wie. Yn stację' ratunkowa zgłosili się; Maria Socha, lat 
8 i Adolf Schein, lat 45, których pokąsały psy w mie­
ście.

— Kradzieże strvchowe ; mieszkaniowe. Prof. Se­
werynowi Leszeryiowi, zam. przy ul. Murarskie* 24 
Okradziono ze strychu bieliznę waDości 13.700 Mp„ 
Janowi Eaw ryłowi. zam. Drzy ul. Leona Sapiehy 49 
skradziono po otwarciu mieszkanki wytrychem rze­
czy wartości 3.500 Mp.

—i Ofiara pożaru w wagonie. Przed kilku dniami 
na stacji Krasne pow stał po£a- w wagonie, zajętym 
przez kolejarza Pt''*e. Podczas no/.ąru Ptiito, iego żo­
na i troje dzieci odnieśli poparzenia i został’ przewie­
zieni do szpitala lwowskiego. Skutkiem odniesionych 
rap zn.arło jedno z dzieci.

Najeży nfszczć ,0r(v“.
Zachodza częste wypadki p r - r w  na limach tele­

fonicznych, których powodem są zabawy dzieci, t. /w . 
„orły". „O rty" te wplatane pom ręJ’ -' druty telegr. łą­
czą ze sobą poszczególne przewody telegr,, wskutek 
czego powstaią przerwy, których usunięcia zw hszcza 
w "mlu, poza m iast’m, trw a k i lo  hai. WWbcc poważ­
nych następstw, jakiemi szczeg Vn;2 w ‘oH^tnej chwili 
scagn-żaja. podobne przerwy, koiikxzii" jest, by lud­
ność idąc z pomocą władzom br/o  cczańsiwi, zwróciła 
na to u w azę i niszczyła z własnej inicjatywy owe „or­
ły", widziane obok trasy teRgrailczncj.

Wypłata emerytur oraz pensi> 
wdowich i sierocych. *

Prezydium Dyrekcji skarbu komunikuje:
Odnośnie do komunikatu umieszczonego przed

kilku dniami w gazetach co da wypłaty poborów pen- 
syjpych emerytowanym funkcjonariuszom państwo­
wym  one; wdowom i sierotom po nich, uidzież wete­
ranom z r. 1S63 i wdowom po nich, zamieszkałym w 
miejscowościach we wschodniej ^/lalopnlsce należą­
cych d,o okręgów urzędów podatkowych wymienionyc 
v/ tym  komunikacie, zawiadamia Dyrekcja skarbu, że 
wspomniane osoby podjąć mogą w Urzędzie podatko- 

p :yit) liobory pensyine za listopad b. r. pod warunkami 
podanymi w tym komunikacja i na podstawię odcinków 
przekazów P. K. O. za Lpiec i sierpień b. r.

Emeryci, wdowy i sk róty zarmes .tkali we Lwo­
wie lub p*zebywający tu z powiatów ewakuowanych, 
zgłosić się mają po wypłatę swoten poborów pensyj- 

’nych za mieniące październik i listopad b. r. w Depar­
tamencie rachunkowym Oddział VIII Dyrekcji skarbu 
we Lwowie, ul. Rutowskiego 13 II p., weterani zaś z 
r. Ifb3 i wdowy po nich w  Oddziale rachunkowym
I. ul. RutowskRg0 21 II piętro.

Ha potu chitaly

Dnia
T POR. ADAM PETRAŻYCKL

13 sierpnia 1920 r. zginał bohaterską śmier­
cią w  obronie Ojczyzny por. Adam Petrażycki. Do­
wódca 2 Bat. 6. DAK. Przez cały czas służby nie­
zmordowanie pracował nad zorganizowaniem bateria 
ćwicząc, ucząc i wpajając w żołnierzy miłość Oj­
czyzny. Zyskuje wielką symipatję przełożonych i pod- 
w, ładnych, będąc nie tylko dówódcą, aR i przyjacielem, 
Batęrja ta dzięki zasługom por. Adama Petrażyckie- 
go, staje się chlubą konnej artylerii. W polu. przeszedł 
szy p;erwszy chrzest ogniowy, pozostaje bez p r z e r ­
w y w  ciągłych walkach, zdobywając wszędzie uzna­
nie i pochwały. Na opuszczony Radziechów o Uporają; 
samodzielnie pięciokrotnie wznawiane ataki bolszewic­
kie, wśród których nieprzyjaciel o» przeważających si­
łach naciera ze wszech stron.

W  walce tej przemieniającej sie na orężną, rann> 
już w  nogę z rewolwerem w ręku broni piersią 
■wych a rm a t ,  zachowując tradycję konnej artylerii, 
pozostaje na stanowisku do  o s ta tn ie j  chwili; ratuje a r­
maty, lecz sam paja śmertclnic raniony drugą kulą w 
twarz.

W  osobie Jego traci Dywizjon jednego z najdziel­
niejszych oficerów, przyjaciela i obywatela kraju.

Cześć Jego pamięci!

Msza żałobna za duszę ś. p. nor. Adama Pctraźy- 
ckiego odbędzie się w poniedzalek 23 bm o g. 7.30 w 
kościele 0 0 .  Zmartwychwstisiców.

.Redaktor odpowiedzialny: Shnisław Biega,

Z SALI SADOWEJ.

jeden z  wielu.

Do armji nuszei zdołały dostać się niestety także 
jednostki, które przywdziewały mundur żołnierza m<s 
dla jakiejś idei ale dla własnych korzyści lub wprost 
dla uprawiania zbrodni. Jednym z takich był Kazi­
mierz Buchelt podp. W. P. komendant etapu w Zabło- 
towie. Tenże, obecnie 47-lctni mężczyzna silnie zbu­
dowany, 7. zawodu leśnik, służył w r. 18% przy l t  p. 
artyl. austr. we Lwowie gdzie za pospolitą kradzież 
z włamaniem skaźmy zosta} na 2 lata ciężkiego w ię ­
zienia. W r. 1914 w ypływ a jako ogniomistrz i siedząc 
więcej za frontem niż na froncie, uprawia rozmaito 
czyny kolidujące z kodeksem jak wiele mu podobnych 
sierżantów austr. Zgłosiwszy się następnie do wojsk* 
polskiego jako chorąży austr. na podstawie papierów 
bliżei sadowi nieznanych, otrzymuje Buchelt legityma- 
cję chorążego, następnie automatycznie zostaje miano­
wany podporucznikiem i utrzymuje bardzo odpowie­
dzialne stanowisko komendanta etap. w Zablotowdc. 
Jak Buchelt zachowywał się w okolicy swego rejom* 
krążyły o tern* rozmaite wieści; do wiadomości sądu 
dostało się tylko kilka faktów i za te zbrodnie stanął 
wczoraj przed T ryb ik idk ił wojskowym.

Roznrawę prowadził sędzia dr. Aleksandrowie?, 
orzcwoclniczył Trybunałowi majur Krzywoszyński. —- 
Oskarżonemu zarzucono, że nosił bezprawnie rang* 
podporucznika, narażając skarb państwa na szkodę 2? 
tysięcy marek, następn.e, że w nocy z dn. 25 nr 26-go 
czerwca ub. r. spotkawszy w drodze do Mikołajowi* 
dwóch rzeźników, pędzących bydło, pod pozorem, ż® 
mają fałszywe paszporty, grożąc rewolwerem wym u­
sił okup w sumie 2 tysięcy koron, a wkońcu, że przed­
stawiwszy się jako sędzia wojskowy, nałożył na 'kilku 
ludzi ti których znalazł wojskowy węgiel, kare w  su­
mie 5.500 kor. i tc pieniądze sobie przywłaszczył.

Oskarżony zawołany — jak zeznał _  myśliwy, 
łgał rzeczyw;śqie jak myśliwy, zaprzeczając w szyst­
kim faktom; i'diiakże zeznania świadków potwierdzi­
ły akt oskarżenia w całej osnowie.

Ponieważ nie stanęło kilku świadków, którycłj 
powołał oskarżony na swą obronę na wniosek obroń­
cy dr. Linką, rozprawę odroczono do 4 września br.

*
Rozprawa, która miała się roepocząć 0 g. 8, roz­

poczęła-się z opóźnieniem bo nie można było wyszu­
kać członków senatu dla sądu doraźnego, który miał

prowadzić tensam sędzia. Członkowie kortmsu sąd®* 
wego. którzy w ostatnich dniach z powodu sąców 
raźnych Dracuja  po’ 16 godz. dziennie, przed ruflP®* 
częciem każdej r o z p r a w y  muszą rozbijać sie za oficer 
rum-, i żołnierzami, bo powołane czynniki nic myśią 0 
tern, aby na czas uostarczyt członków Trymmalu * 
przecież należałoby wglądnąć w ie spraw ę i nie dn.' 
puszczać by sędziowie, którzy dość namozolą siC 
przy każdym podsądnyin, musieli jeszcze wyszukiwać 
ludzi, którzyby wyrok wydah.

Kranika jB e rta w a -
BIEGACZ FRANCUSKI WYGRYWA.

Lyon. (Radio.) Na olimpiadzie w  Amwerpji bi*” 
gacz francuski Guillcmem w ygrał bieg na 5000 m. ? 
14 minutach 55 A sek.

2 s  ś w ia t a .
5f Dom Almy lad em y  wystawiony na sprzedaż

W pismach angielskich znajdujemy \\i*adom<.ść. 2e 
dom znakomitego malarza sir Almy Tajem y w Stf 
Johus Word został wystawiony na sprzedaż. Zm-rft' 
artysta urządził w tej swojej siedzibie pracownic w 
stylu bizantyjskim, k trra  slyftt,!.: nrzcpychu i, wy*
tworności. Córka artysty jest w ietną przyjaciółka F " 
'aków', odwiediiia W arszawę i ^zynnie śpieszyła nam 
z pomocą.

©  Przetarg publiczny klejnotów cesarzowej EugC*
nji. W jednej z londyńskie!; sal licytacyjny:!; odbył3 
się sprzedaż klejnotów cesar/owei Eugenii. W ciąg1* 
pół godziny sprzedano wszystko za ogólną sumę 
7.123 f. st. Najwyższą cenę zdobyła para butonów 
brylantowych, nabyta za 805 f. st.

Y> Napad łupopotana na tóćż. motorowa- L ó iź ntó* 
torowa, na której grono pań > panów powracała z \vy* 
cieczki do Liwing oonu została. i*k donn f ..Umes" na' 
padnięta przez hipopotana powyżej Mam Falls- Lód? 
przewróciła się a w szvscv pasażerowie wpadTi d0 
yyody- Przygoda skończyła się Wszakże szczęśliwie 
na zimnej kąpieli i strachu.

Prenumerat! na „Slnws Pcishie"
przyjmuje Administracja 

L w ó w , u lic a  Z im o r o w ic z a  1. 11—1 5 ,

K u r s a  lw ow skiej.
Kurs szacunkowy z 20 sierpnia 1920.

ŻądająW frto.sc O sta tn ia  f ia c ą  
nom . dywidenda

Waluta markowa 
r. A k c j e  bankowe z a  sztukę (włącznie l  kup. bież.) 

Bank akc. zw iązków  Korony
IV i V emisj i  40(> 30 370'— —

Bant galic. Ula lian-hu
i przemysłu 400 32 530'— —

Bank hip. gal. 40n 28 58n -_  _
Bank hip. zemelny 400 24 340 — —
Bank Ludowy 200 10 215'— —
Bank przemysłowy 400 20 450-— —
Bank ziem, kred. <*al. 400 30 3ł» — —

Tran*
sak«*

II. Akcje Tow. liartdl. i przem
Jrowary lwowskie SOn po
I ow. Ćh ode rów 200 —
Fow. akc. fabr. kart 200 30
Fabryka cementu „Hortland

^Zuza,;owa“ 2 * 40
FOw. akc. „Galicja'* 400 (00
Tow. Gafota 200 —
Tnw. Górka 200 2 i

„Oikos" Zakł. prz.drz. 1478 
Polska nafta 700 —
Polsnie Tow. handlowe 200 30
Tow. Przeworsk — —
Tow. Rakszawa 700 40
Zakłady eiektr. Siersza 200 o
Gal. Zakł. górn. Siersza 200 —
Tow. Zieleniev ski 200 28
Lwowski akc. Zakład za­

stawniczy — —

850 —
ł n o o -  
360 —

11'900- 
10ÓO-- 
1400- -  
2800 — 
1100- — 
330- -

350— —
7 5 0 -  -

1450'—
1400'- 1300-— 1475

III. Listy zastawne za 100 Mk. (bez kup. b.eż.).
Trai*s‘

Bank polski dla handlu i ptze-
Piauą Żądają

słi 4*'!0/0 88- - 9 0 -
Banku hip. gal- 4Va°/* 88 - 9 0 '-
Banku h:p. gal, 4°(o 8 3 - 8 5 -
Banku hip. zemel. 41/s, /o 92 — 94 —
Banku ki aj. gal. 41/5°/G 94 — 9 6 -
3 n k u  kraj. la l 4°/o 90 — 92 —
Tow kre j . gui ziem. 4 9 4 - 96 —
Tow. kred. ga1. ziem. 4°'o 88'-n 9 0 -- * *

Banku kred. ziem. gal. 41/2°/o 88- 90'—
IV. Obllgi za 100 Ił... Ę k t z  kup. bież.).

Komun. Barku kraj. 4l;s9/a 86 — 8 8 -
Kot tu i. 3anku krai^F/o 31 — 83—
Kolei lokalnej Banku kraj 4̂ /o 78 — 80—
Pożyczka kraj. gal. z i. 1893, 4u/« 8 0 -- 82— * *

Pożyczka kraj. gal. l  r. i9ut 4o/o 8 0 '- 82—
Pożyczka krat. gal. z r. 1905 4o/o 
Pożyczk- kraj. galic. i  r. 1908 

szkolna ab/o

80 — 8.2—

82 - 8 4 --
Pożyczki kraj. gal. z r. 1913 4'óF/o 8 1 '- 36—
^ozyczki kraj. gal z r. 1914 8 6 - 88—
Pozyczki m. Lwowa z r. I89c 4*/o 8 0 - 82—
ROzyczki m. .wowa z r. 1900 4% 80 — 8 2 -
Pozyczki nf. Lwowa /. r. 19 U 4u/„ 80-— 82 -

Z drukarni ,^>Iowa Polskiego" pod zarządem Wilhelma Antoniego Skrzy czy ński?20'


